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CHOROBY ZAKAZNE l INW^ZYJNE

Sytuacja epizootyczna w Polsce
Okreśiona pytuacja eplzootyczna jest wyni*

kiem wielu czynnikow, spośród ktorych wy-
mienić nalezy z jednej strony ogólne warun.l<i
sanitarno-zdrov,zotne środowiska, z drugiej zaś
zdolność interwencyjną służby weterynaryj-
nej.

w odniesieniu do warunków sanitarno-zdro-
wotnych środowiska, można ogóinie powie-
dzieć, że nie uległy one w ostatnich latach
poważniejszej poprawie. Proces ten zuriązany
jest z budową odpowiednich pomieszczeń
zwierzęcych, urządzeń gospodarczych i sanitar-
nych, jak również z poziomem oświaty rolni-
czej i sanitarnej, a jego poprawa wymaga
dłuższego okresu czasu.

z roku na rok wzrasta natomiast siła inter-
rvencyjna słuzby weterynaryjnej. Jest to nie-
wątpiiwie wynikiem wzrastającego poziomu
fachowego oTaz wzrostu liczbowego ka{ry we-
terynaryjnej, jej należytego ustawienla or-
ganizacyjnego, jak, i przede wszystkim, osiąg-
nięć nauki. Wyniki badań naukowych w opar-
ciu o doświadczenia terenowe prowadzą do
wypracowania metod oraz środków walki z
poszczegóInymi chorobami, od trafności i sku-
ttcznoścr których w dużej mierze uzależnio-
}re są wysiłki lekarza terenowego. Siła inter-
wencyjna słuzby weterynaryjnej wykazana
została w całej rozciągłości podczas ostatniej
ilrwazji pryszczycy i to zarówno w czasie jej
największego nasilenia, jak i przy tłumieniu
pojedynczych ognisk. To właśnie, że można
nlówić o tłumieniu pojedynczych ognisk w
kraju, województwie czy powiecie, dowodzi,
spralynoŚci służby weterynaryjnej, potwier-

ć,za, że jej najniższe komórki organizacyjne
są dostatecznie blisko terenu i w razie po-
trzeby w każdej chwili potrafią skutecznie in-
terwóniować. Jednolita organizacja służby
weterynaryjnej pozwa1 a na bezzw\oczne gkiero-
wanie w łazie potrzeby dostatecznych sił i
środków na zagtożony teren, co w przypad-
kach zwalczania zaraźliwych chorób zwierzę,
cych ma zasacinicze znaczenie. Na margine-
sie warto zaznaczyć, że coraz liczniejsza ka-
dra służby weterynaryjnej stale jest jeszcze
zbyt szczupła, aby mogła podjąć systematycz-
ną pracę na wszystkich odcinkach, do któ*
rycń jest predysponowana. Obecnie w Polsce
znajduje się 4.958 lekarzy weterynaryjnych
(stan z 31.XiI.i963 r.), z czego w pionie De-
partamentu Weterynarii pracuje 3.968. W
zlltralczaniu zaraźliwych chorób zwierzęcych
niemałą rolę odegrała pomocnicza służba we-
terynaryjna w liczbie 1652 techników i 1215
sanitariuszy wet. Warto też przypomnieć, że
w 1939 r. znajdowało się na terenie kraju
2.173, a po wojnie - w 1945 r. - jedynie
1239 iekarzy weterynaryjnych. Ta początko-
wo szczupła, ale z roku na rok rozrastająca
się kadra weterynaryjna potra{iła zlikwido-
wać cały szereg zaraźIlwych chorób zwierzę-
cych, które zbierały obfite żnilltlo wśród po-
zostałego po wojnie pogłowia zwierząt gos-
podarskich. Przeglądu stanu i zwa!.czania za-
raźliwych chorób zwierzęcych w okresie
pierwszego 10-iecia dokonał Grochoąłskż (Med.
Wet. Nr 7, 1954), zaś za następne 5 Lat Du,
rr.żce (Med. W,et. Nr 7, 1959).

W chwiii obecnej mówić można o dalszych
poważnychi osiQgnięciach służby -weterynaryj=
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nej. Przedstawiając aktuainą sytuację epi-
zclotyczną wydaje się celowe przynajmniej w
rtajogólniejszych zarysach przedstawić sytuację
w 1atach ubiegłyclr, gdyz tylko drogą por9ry-
nań można ocónlć osiągnięcia lub ewentualnie
niepowodzenia na tym odcinku.

Prys zczy ca: Najwięcej uwagi w ostat-
nim 5-ieciu ŚłuZba weterynaryjna poświęciła
zwalczaniu pryszczycy. Pierwsze ogniska tej
zarazy stwierdzone zostały w jesieni 1959 r.
prawie równocześnie na południu i wschodzie
kraju. Niebezpieczna sytuacja wywiązała się
na 

-wschodzie, gdzie w krótkim okresie cza-
su pryszczycę typu A, a następnie O, stwier-
dzono w szeregu miejscowości ptzygranicz-
oych woj, lubelikiego, rzeszowskiego i biało-
stockiego.. Ta inwazja pryszczycy została opa-
nowana do czerwca 1962 r.

Jednak już w iipcu 1960 r. nowa inwazja
zagroziła Polsce, tym razem od zachodu (typ
C zarazka). W konsekwencji, chociaż prysz-
czyca ptzedostawała się do kraju wielokrot-
rrie, za kazdym tazem została ona powstrzy-
mana i stłumiona. W październiku 1963 r.,
mimo że jeszcze na wiosnę tego roku sytuacja
epizootyczna była bardzo niebezpieczna, cały
kraj został uznany za wolny od pryszczycy.
Przebieg choroby w poszczególnych latach
obrazuje tabela 1.

nasilenia pomoru świń, co w konsekwencji
spowodowiło znaczne pogorszenie sytuacji po-
lnorowej. Podobne zjawisko obserwuje sie rv
tym .arry- czasie 

-i w niektórych inn\rch
państwactr europejskich. Liczba 300 zagród za-
powietrzonych w 1963 r. jest najmnieisza rł,

ob"c.rym 20-1eciu. W roku bieżącym pomór
świn występuje jedynie sporadycznie w nie-
których województwach.

F.óży ci Swin. Również różycy świń v,,

okresie powojennym poświęcono u nas du-
żo ,r-agi. W. pierwsąym rzędzie porikreślitl
nalezy §r""" Iństytutu Weterylarii i iriektt-l-
rvch inhvch placówek nad adaptacją i mo-
dyfikacją' niezjadliwej kultury różycou,ej wc-
ai,ig St"ailba, §dyZ głównie dzięki wprolvadzc,
niu tej szczepionki zamiast stosowane_;
uprzednio metody czynno-biernej, cioszło do
wiraźnej poprawy sytuacji . epizootvcznej,
Niemal iównomierią, z.aznaczającą się z roktł
na rok poprawę, obserwuje się od 1955 r., kie-
dv to wiĘce; arriże]i b00lo szczepień zapobic,
gawczych przeciw tóżycy świń wykonano przy
uzlrciu niezjadliwej kuitury plróżycowej lve-
dług Stauba. Od 195? r. metoda ta jest jedvna
clczwoloną w Polsce. Przebieg zwalczania róz;;-
c;l świń przedstawia tabela 3.

Tabela 1

Lata ,1959]1960

]Liczba zagrod Za- 
lpowietrzonych J 395 373

Sztuk chorych i ]

podejrzanych i 2008

| "" ] ry] l::j
l ,rn ,rn, J 395

i ,rnu l 35904 3?1092393

Dzięki energicznej akcji zwalczania prysz-
czycy nie dopuszczorlo do szerokiego jej roz-
prŻeŚtrzenienia się, a tym samym do,__powsta-
nia większych strat gospodarczych. Walka ta
wzbudziła podziw i zaufanie służb weteryna-
ryjnych kiajów im'portujących od nas ży-
wióc' oraz inne produkty zwietzęcego pocho-
dzenia, przez co nie było zahamowań eks-
portu, wymienionych towarów, a wszystkie
międzynarodowe umowy mogły być _ 

realizo-
wane 

-zgodnie z warunkami państw importu-
jących.

Pomór świń jest drugim schorzeniem,
któremu od lat poświęca się u nas dużo uwa-
gi. Przebieg pomoru obrazuje tabela 2.

Od 1954 do 1963 r. współczynnik zachoro-
rvalności zmniejszył się Ż 1B;4 do 5,6, z??
współczynnik u§adków z !,ż7 do 0,14.(na 1000

szt',). Zmniejszónie współcz_vnnika _,śmierte]-
ności z l7,70la w 1950 r. do 2,4 w 1963 t, przJ|,
pisać nalezy wzroslowi operatywności służby
weterynaryjnej oraz,wprowadzeniu na szero-
ką sk-alę do lecznictwa weterynaryjnego an-
tybiotyków."Zaiaza cieszyńska świń. Problem
zarazy cieszyńskiej, przysparzający_w okresie
powolenrnym dużo kłopotów służbie wetery-
iląryjnej * te; clwili, jak to wynika z tabeli
4, nie istnieje.

Tabela 4

1961 1962

Lata

Liczba zagród ,za-

powietrzonych

Sztuk chorych i

1961 ] 196ż
1

|.-
1960

Tabela 2

1604

16075

80B

7596

1n*

300

3933

Począvrszy od 1958 r..

ny spadek zachorowań
styczniu i lutym 1961

5tĄ

,Tednym z większych osiągnięć jest likwida-
cja niedokrwiŚtoSci zakaźnej ko-

" 
l. Oa 1959 r, nie stwierdzono urzędowo ani

iednego przypadku tego schorzenia, podczas
'eay jÓ.r"Ż" * 1SSS r. niedokrwistość ziakażną

obserwuje się wyraź-
na pomór świń. W

r. zańotowano wzrosi

Tabela 3
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notowano w 242 zagrodach, w których znaj-
ciowało się 1?79 zwierząt chorych i podejrza-
nych o chorobę.'Zwalczanie tzw. gruźlicy otwarte j u
bydła nabrało większych rozmiarów dopiero
po tozpoczęciu w 1959 r. planowej akcji zwal-
Ózania wszystkich form tej choroby. Od 195]-

r. iikwidacja gruźticy otwartej przedstawia się
jak w tabeli 5' 

Tabela 5

1962 l rsol
]

L644 1336

1?18 1416

Zataza św iń - ostatnio, jak wynika z
tabeli 9, występuje rzadziej aniżeli w okre-
sie PoPrzednim' 

Tabela 9

Lata 1959

Liczba zagród za-
powietrzonych

Sztuk chorych i
por]ejrzanych

eo7

l234

450

1628

198

Liczba zagród

Sztuk chorych
16?6

I737

Cholera drobiu w dalszym ciągu jest
problemem w wielkich skupiskach drobiu,
głównie zaś na placach tuczu przemysłowego.
Przebieg tego schorzenia obrazuie tabela 10.

Planową akcją zwalczania gruźlicy bydła po
woj. woj. lubelskim, białostockim, Tzeszo\Ą7-
skim, krakowskim, kieleckim w br. objęte
zostanie woj. warszawskie. W wyniku tej ak-
cji eliminowane są sztuki tuberkulinododatnie
w gospodarstwach indywidualnych, natomiast
w stadach poństwowych prowadzi się tak zwa-
ny zdrowy odchów mlodzieży i stopniową eli-
minac j ę zwierząt zakażony ch.

Nie obserwuje się powazniejszej zmiany sy,
tuacji w zakresie wąglika - tabela 6 i
szelestnicy - tabela ?.

Tabela 6

Lata rsor]isozjlso:

Tabela 7

C h o r o b a N e w c a s t 1 e - po okresie ]icz-
nych zachorowań w latach 1959-1961 (tabela
11) obserwuje się stałą poprawę sytuacji, eo
można, jak się wydaje, odnieść do wzmożonyc}t
szczepień zapobiegawczych przy użyciu szcze*
i:ionki doustnej.

Tabela 10

Lata

Liczba zagr1d za-
powletrzonych

Sztu-k chorych i
podejrzanych

1959 1960 ,so, i,soz l963

312

,l449

882 ] 693

i

25164 l 17886

7141 404

rszro l rezeg

Liczniejsze zachorowania na szelestnicę w
Iatach 1962 i 1,963 zdarzają się przede wszyst-
kim w woj. rzeszowskim.

Nie obserwuje się również poważniejszej
zmiany w zakresie tzw. pastereloz, mimo że w
ostatnich latach tak w Polsce, jak i zagranicą
poświęcono tym schorzeniom dużo uwagi. Ma-
jąc na względzie, ze pasterele są szeroko roz-
powszechnione w świecie zwierzęcym wydaje
się, ze na poważniejsze osiągnięcia w tej dzie-
dzinie będzie mozna liczyć z chwilą poprawy
warunków środowiskowych.

Przebieg zarazy dziczyzny i bydła
obrazuje tablica B,

Tabela 8

Lata

Wścieklizl:.a zwierząt. Z tabeli 12
widać, że w zaktesie wścieklizny zwietząt w
ostatnim okresie nie osiągnięto żadnego postę-
pu. Po gwałtownym spadku zachorowań zwie,
rząt domowych, jak również i iudzi w 1948-
1955, co niewątpliwie było wynikiem szcze,
pień zapobiegawczych psów, w okresie póź-
nielszym nie obserwuje się postępu w tej dzie-
dzinie. Coraz częstsze przypadki wśród zwie-
rząt dzikic\, zdają się pogarszać tę sytuację.

Z pozostałych schorzeń zwalczanych z utzę,
du, a występujących jeszcze u nas w kraju
należy ńymienić świerzb j ednokopy-

'

Liczbazasródza-J l | 1powietrzonych 34 l zs I zl 11 28

Sztuk chorych 63 I 'u 
] łs 11 86,I

Tabela 11

Liczba zagród za-
powietrzołlych

Liczba zagród za-
powietrzonych

Tabela 12

wściekłych
i kotów

Liczba wściekłych
innych zwierząt
domowych

Liczba stwierdzo-
nych przypad-
ków wścieklizny
dzikich zwierzat

Liczba zagród za- ] l lpowietrzonych ] 310 331 l 335 266 | 233

Sztuk chorych t lpodś]rzanych 586 857 620 | 609 537

5t5
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t n y c h. Schorzenie to w okresie po ostat-
niej wojnie występowało nagminnie, obecnie
zaś występuje sporadycznie i nie stanowi pro-
blemu - tabela 13.

Iegają obowiązkowi zgŁaszania i są zwa|czane
, ni"Ęau. Z analizy przebiegu zachorowań w
poszczególnych latacń wynikają jasno osiąg-
nięcia sTużby weterynaryjnej w zakresie z;waI-
czinia całego szeiegu- chorob zataźli,wyclt,
OgóInie moina powiedzieć, że chorobom, któ-
ri przynoszą nalwiększe straty gospodarcze,
poSwięóono najwięcej uwagi i w lvm zakresic
uzyskino najlÓpsze rezultaty. Wystarczy tu
wymienić chociażby pryszczycę, pomór świń,
,Óty"ę świń oraz gruŹlióę by-dła. Ob_ecnie jed-
nak notujemy szereg chorób wśród zwterząt
domowycń, które nie są objęte ustawą o zwal-
czaniu ŹarażIiwych chorób zwierzęcych, a któ-
rym służba wei. poświęca maksimum uwagi,
Wymienić wystarczy takie schorzenia jak za-
nikowe zapalenie nósa u świń, chorobę obrzę-
kową, schórzenia górnych dróg oddechowych
u dróbiu, salmonelÓzy 

-oraz 
brucelozę - wal-

kę z którą w państwowych gospodarstwach
rolnych podjęto już w 1948 r. Niektóre z nicŁ.
wyńagalą dalszego wysiłku ze strony nauki
w- celu ,ivyjaśnienia ich etiologii i paicgellezy,
jak również opracowania skutecznyc}ł środ-
ków ich zwaLczania. Wiele schorzeń, ktore zo-
stały u nas stłumione, jak księgosusz, nosa-
cizia, zaraza stadnicza koni, jak rowniez cały
szereg u nas nieznanych, jak pomor a{rykań-
ski kóni, pomór afrykański świn, pryszczyca
tvpu SAT -i AZJA mogą w kazciej chwili za-
erozic naszej hodowli, poniewaz pierwsze z
ńich w dalszym ciągu utrzymują się w sze-
regu krajów, a szczegóInie gospodarczo nie-
roŹwiniętych, drugie natomiast już znalazły
się w Euiopie, jak to jest z pomorem afrykań-
skim świń 

-i pómorem afrykańskim koni,
Międzynarodowa pomoc w ąwa]czaniu tych

chorób jest jednym z zadań służb weteryna-
ryjnych"w dóbrzó pojętym interesie własnym,

Tabela 13

Lata
l

1959 1 l960 i 1961 ] 1962 1963

Zagród zakażonych 16 7

Zwierzat chorych 30 12

19g4
472t4

rsss 
I

Świerzb u owiec notowany jest stosunkowo
częściei, Jego występowanie obrazuje tabela 14.

Tabela 14

Tabela 15

Lata 
] 
rossl lsooI tsot I rsoz1 rsor

Zagród zakażtnych u' i 39 , 29 u, | 10

Zwierząt chorych 235 | 681 I24 ?|3 | 19l

ar*r-*-a@
latach nie był notowany - tabela 15.

Lata

Zagród zakażonych 19

Zwierząt chorych ] 20

ry1|lgor | 
]B61,]_:j1

65
65

Ostatnio coraz więcej uwagi poświęca się u
"nas chorobom pszczół. Stwierdzone
przypadki zgnilca złośliwego, łagodnego i cho-
roby roztoczowej obrazuje tablica 16.

Tabela 16

l959 i960 l961 : 1962 1963Lata

Zgl^,ilec złośliwy 
1

Zgl^,ilec złośliwy 
1

pasiek zapowie- ] l

- irzonych l 332 1i9 ] 350 l 259 390

pni chorych 1012 , 36? 1 990 , ?28 111?

Zgnilec łagodny 
l

pasickzapowie- | | l

irzonych i ss 38 71 Bl i 123
, pni choryct, I sso 22i 206 2?9 i 355

choroba roztoczowa i

lpasiek zapowie- i

trzonYch 72

pni chorych 234

Poso czni99 karpi jako jedyną z cho-
rob ryb podlegających obowiązkowi zgłaszania
przedstawiono w tabeli 17.

KUHNERT M., DEDEI{ w., §cIIwARz H.| Badania
nad wpływem na metabolizm i mechanizmem wyda-
lania tiichlorphonu w prep. ,,Bubulin" po potlaniu do-
żylnym i tlomięśniowym u bytlla. (Untersuchungen
ii-nei aie §toffwóchselbeinflussung und den Auschei-
dungsmechanismus des Phosphonsiiureesters Trichlor-
phoń im Handelsprflparat ,,Bubulin" mit Hilfe
3żp-markierten phosphors bei der intravenósen und
intramusculłren Injektion an Rindern). Arch. exp.
Veterinórmed. 17:403 (1963).

Badano zachowanie się w ustr.oju trrichlorphonu
znakowanego 3źP. Użyto preparat ,,Bu,bulin" (500 g
trichlorphonu, 5 g PAM" 1,5 g sia,rczannr atrorpiny ,na

litr rn.ieszaniny alkoholi). Po iniekcji dożylnej iuż
w ciągu godziny ,następuje rozłożenie 950/o trichlor-
phonu-do-nietoksycznych pro,duktów. Po iniekcji do-
żytnej toksyczny plrodukt rozpadł.r tłichlorphonu
stuzierdzano we krwi przez I-4 min., nie wykryto go
natorniast w rnleku. Po iniekcji dom,ięśniowej trichlor-
ph,orr był stwierdzony w m,ięśniach ,d,o 6 godzin,
a w mleku do 10 godzin, 'W mo,czu nie wykryto tok-
sycznych prod,tłktów rozpa,du trichlorphonu. Przerpro-
wadzono także ba,dania nad zachowaniern się akt}"w-
rr,ośrci ch,olinesterazy, wpływu na poziom Ca, Na, K
i ,ob,raz krwi oraz badania histologiczne prób z wątro-
by. Na podstawie przep,rowadzony,ch badań auło,rzy
zalecają parenteral.ne stosowanie prep.,,Bubulłn",

z" Z,

I34
452

300

B50

247 i 725

63? i 343

Tabela 17

Lata 
I 
lsssl 1960l1961 

| 
rsoz1 tsos

zakażorlych cos-podarsiwstiwo- | l l

,wvctr l tł lz ] 26 | L4 , 21

Przedstawione wyżej dane dotyczą wystę-
pująóych u nas choiób zakaźnyeh, które pod-
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